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- Rozmawiając z miesz-
kańcami zauważyłem, że świado-

mość dotycząca podstawowych kwestii 
bezpieczeństwa w domach jest wciąż 
niewielka. Chodzi przede wszystkim  
o obowiązkowe przeglądy instalacji – ko-
minowej, wentylacyjnej czy elektrycznej. 
Wielu ludzi o tym zapomina, a przecież 
to kwestia bezpieczeństwa zarówno 
ich samych, jak też ich rodzin. Spotkanie 
które odbyło się 19 marca, to początek 
większej akcji – mówi Arkadiusz Werelich, 
starosta wołomiński. >>> str. 2

DWutygodnik bezpłatny

- Przeglądy instalacji 
gazowych, kominowych 

czy wentylacyjnych są bardzo 
ważne. Wymagają tego przepisy 
ale jeśli nie mamy aktualnych prze-
glądów to w przypadku tragedii nie 
dostaniemy odszkodowania od ubezpie-
czyciela, pomimo tego, że będziemy mieli 
ubezpieczenie na wypadek pożaru. To ważne 
z uwagi na nasze bezpieczeństwo. Zachę-

cam także do montowania czujników czadu.  
W naszym urzędzie gminy mamy pewną liczbę 

czujników dla osób, które nie mogą sobie 
pozwolić na ich zakup – mówi Ra-

fał Rozpara, burmistrz Miasta  
i Gminy Jadów. >> str. 4

Wiosna znów przynosi ten sam, niebezpieczny sce-
nariusz: mimo zaostrzonych od 2026 roku przepi-
sów i groźby nawet 30 tys. zł kary, łąki i nieużytki 

płoną niemal każdego dnia. Strażacy z powiatu 
wołomińskiego wyjeżdżają do pożarów traw dzie-
siątki razy w tygodniu – tylko od początku marca 
interweniowali już 47 razy. Ogień rozprzestrzenia 

się błyskawicznie, zagraża ludziom, zabudowa-
niom i środowisku, a system ratowniczy działa 

na granicy wydolności. To nie są już pojedyncze 
incydenty, lecz powtarzalny, groźny problem, który 

może kosztować czyjeś życie. >>> str. 3
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Piątka z Hajnówki
Edward M. Urbanowski

W 2022 roku polskie służby zatrzymały pięcioro obywateli polskich których 
oskarżono o pomaganie migrantom na pograniczu polsko – białoruskim. 
Zostali zatrzymani podczas bezpośredniego przewożenia 10 obcokrajowców. 
Po długim śledztwie usłyszeli zarzuty pomocnictwa w nielegalnym przekra-
czaniu granicy, a później ułatwiania - niezgodnego z prawem - pobytu w RP 
i nielegalnego przedostawania się na Zachód. Działania „piątki” nie przypo-
minały doraźnej, spontanicznej pomocy, lecz dobrze zorganizowany proceder 
logistyczny. Dowody zebrane ze smartfonów i bilingów oskarżonych wyraźnie 
pokazały ich ścisłą współpracę z grupami przestępczymi specjalizującymi 
się w organizowaniu nielegalnych wyjazdów do Niemiec. Proceder wyglądał 
następująco: Oskarżeni przewozili migrantów z Białowieży pod Warszawę. 
Tu ukrywali ich przez kilka dni w tzw. dziuplach a następnie kontaktowali z 
przemytnikami którzy za ok. 6 tysięcy Euro szmuglowali ich za Odrę.

Przed sądem pierwszej instancji w Hajnówce prokuratura domagała się 
dla każdej z oskarżonych osób kary roku i czterech miesięcy bezwzględnego 
więzienia. 8 września 2025 r. sąd w osobie sędziego Adama Rodakowskiego, 
uniewinnił całą grupę! W uzasadnieniu powiedział: - każdy czyn, który nie 
jest społecznie szkodliwy, nie stanowi przestępstwa.

Dlaczego zapadł taki wyrok? Okazało się, że sąd rozpatrywał tylko część 
aktu oskarżenia. Czyli tylko bezsporny fakt podwiezienia samochodem grupy 
migrantów na odległość 13 kilometrów od granicy białoruskiej pomijając 
zupełnie udokumentowany proceder przemytu ludzi do Niemiec. Stąd 
wyrok uniewinniający. Naturalnie, prokuratura złożyła apelację. 16 marca 
2026 roku w Białymstoku odbyła się rozprawa. Jakież było zdziwienie zebra-
nych, gdy odczytano wniosek Prokuratora Generalnego Waldemara Żurka 
o wycofaniu apelacji.

Rzeczniczka Prokuratora Generalnego, prokurator Anna Adamiak: - Pro-
kurator generalny zlecił wykonanie pogłębionej analizy wyroku sądu I instancji 
i złożonego przez prokuraturę środka odwoławczego. I taka analiza została 
przeprowadzona w Departamencie Postępowania Sądowego Prokuratury 
Krajowej. Prokurator generalny zaaprobował wnioski z tej analizy, które były 
jednoznaczne. Uznano, że orzeczenie sądu I instancji było prawidłowe, że 
sąd dokonał prawidłowych ustaleń faktycznych, a przede wszystkim - praw-
no-karnych tych zachowań. Sąd jednocześnie swoje stanowisko uzasadnił 
w sposób bardzo rzetelny i rzeczowy. Stąd polecenie, by wycofać apelację, 
bo prokurator generalny uznał, że środek odwoławczy nie miał żadnych 
szans powodzenia.

Tym samym wyrok uniewinniający z września ubiegłego roku się upra-
womocnił.

Migracja nie jest czymś nowym. Wojny, prześladowania czy głód zmuszają 
miliony ludzi do opuszczenia swojego kraju. Idą tam, gdzie spodziewają się 
znaleźć odrobinę normalności dla siebie i rodziny. Kiedyś kraje europejskie 
i USA udzielały takim osobom schronienia, lecz pod pewnymi warunkami. 
Polska nie była wyjątkiem. Przyjęliśmy Greków, Czeczenów a teraz Ukraińców 
zapewniając im wszystkim dach nad głową, jedzenie, pracę i szkołę. Problemy 
zaczęły się w momencie, gdy państwa straciły kontrolę nad własnymi gra-
nicami. Miliony ludzi wkroczyły do Europy i USA łamiąc odwieczne prawa 
i zwyczaje, stając się ciężarem i realnym zagrożeniem dla mieszkańców.

Uniewinnienie „piątki z Hajnówki” przybliża nas - niestety - do tej nowej 
smutnej rzeczywistości.

Czego to dziś ludzie nie wy-
myślą, żeby „zarobić parę groszy”. 
Chociaż przyzwyczailiśmy się już 
do oszustów działających metodą 
„na wnuczka” i innych członków 
rodziny to ciągle jeszcze tu i 
ówdzie pojawia się informacja 
o wyłudzeniach pieniędzy od 
osób starszych nawet metodą 
„na policjanta” czy inne służby 
mundurowe. – Ostatnio w miej-
scowościach powiatu wołomiń-
skiego mieszkańców odwiedzają 
fałszywi kominiarze oferując… 
kalendarze. Przekonują nawet, 
że są bardzo nowocześni i opłaty 
można dokonać blikiem.

Pamiętajcie państwo jednak, 
że żaden kominiarz nie przyjdzie 
do Państwa z taką propozycją. 
My kominiarze, nie sprzedajemy 
kalendarzy – mówił podczas 
zorganizowanej przez starostwo 
wołomińskie, czwartkowej kon-
ferencji prasowej poświęconej 
bezpieczeństwu Mirosław Antos, 
mistrz kominiarski, prezes Krajo-
wej Izby Kominiarzy z warszaw-
skiego oddziału.

W ostatnim czasie w prze-
strzeni publicznej pojawia się 
coraz więcej informacji o obo-
wiązkowych przeglądach instala-
cji domowych. Obowiązki regu-
larnych przeglądów spoczywają 
na właścicielach i administrato-
rach budynków mieszkalnych. A 
sprawna sieć gazowa, elektryczna 
czy kominowa to gwarancja na-
szego bezpieczeństwa.

Niesprawne instalacje to za-
grożenie naszego życia i zdrowia 

ale też dla naszego mienia. Kto 
z Was pamięta, że nawet dobrze 
zawarte ubezpieczenie nie będzie 
miało wartości, jeśli dojdzie do 
pożaru a my zapomnieliśmy o do-
konaniu odpowiednich przeglądu 
we właściwym czasie?

Brak przeglądu to podstawa 
do niewypłacenia odszkodowania 
ale też w przypadku kontroli do 
nałożenia mandatu na właściciela 
budynku.

Czy wiecie, że przeglądu in-
stalacji elektrycznej powinniśmy 
dokonywać raz na pięć lat?

Jeszcze częściej powinniśmy 
zaprosić do siebie kominiarza, 
żeby dokonał czyszczenia prze-
wodów kominowych i wentylacyj-
nych – tu przegląd obowiązkowy 
zalecany jest raz do roku a w 
przypadku opalania budynku 
węglem nawet cztery razy w roku. 
Tak z ręką na sercu – kto o tym 
pamięta?

Przy okazji warto też przy-
pomnieć o czujnikach – służby 
pożarnicze przypominają, że 
inne czujniki są stosowane do 
wykrywania ulatniającego się gazu 
a inne są dymowe.

Prawidłowo zainstalowany 
czujnik gazu powinien był nie 
wyżej niż 1,5 m od podłogi i w 
odległości od źródła spalania 
gazu ok. 0,5 metra na dodatek w 
miejscu nie przewiewnym.

Uważajcie też na oszustów, 
którzy pod kominiarskim szyldem 
przyjdą do Was z kalendarzem lub 
inną niż przegląd instalacji ofertą.

Oszustom mówimy NIE!!!

Oszust z kalendarzem 
– to nie kominiarz!
Teresa Urbanowska

Zasada jest prosta: jeśli bra-
kuje ławki w konkretnej okolicy, 
przydałoby się nowe oświetlenie, 
bezpieczniejsze przejście, więcej 
zieleni albo miejsce do rekreacji, 
można to opisać i zgłosić jako 
projekt. 

Zgłoszenia przyjmowane są w 
dwóch formach. Pierwsza to wersja 
elektroniczna — przez platformę: 
https://zabki.budzetobywatelski.pl/. 
Druga to wniosek papierowy, który 
można złożyć w Biurze Obsługi 
w Urzędzie Miasta Ząbki. W obu 
przypadkach wymagany jest ten 
sam  element: lista poparcia. Bez 
niej projekt nie będzie traktowany 
jako kompletny, dlatego trzeba 
pamiętać, by dołączać ją zarówno 
do zgłoszeń składanych online, jak 
i tych składanych w urzędzie.

Termin składania wniosków 
upływa 31 marca. O tym, czy zgło-
szenie zostanie uznane za złożone 
w terminie, decyduje data wpływu 

do urzędu. Dla osób składających 
dokumenty w ostatnich dniach 
miesiąca to ważna informacja  
liczy się moment, w którym projekt 

faktycznie trafi do urzędu, a nie to, 
kiedy został przygotowany.

Ząbkowski  Budżet Obywatelski 
ma na celu zapewnienie mieszkań-

com możliwości rzeczywistego i 
bezpośredniego współdecydowa-
nia o tym, na co zostanie wydana 
część budżetu miasta. W tym roku 
do dyspozycji w ramach Budżetu 
Obywatelskiego jest 608 331,46 zł.

Środki wydatkowane w ramach 
budżetu obywatelskiego dzielą się 
na dwie pule: 
• pulę infrastrukturalną, tj. bu-
dowę, modernizację lub remont 
infrastruktury miejskiej 
• pulę społeczną, tj. działania 
o  charakterze prospołecznym, 
kulturalnym, oświatowym lub spor-
towym 

Budżet obywatelski stanowi  
jedną z niewielu okazji, kiedy 
miejski plan wydatków zaczyna się 
od pomysłów mieszkańców miasta. 

Jeśli ktoś od dawna mówi, że  
„tutaj dałoby się coś zrobić”, ma-
rzec jest doskonałym momentem, 
żeby zamienić to w konkretny 
projekt.

Każdy pomysł jest ważny  
- Ząbkowski Budżet Obywatelski

Do 31 marca trwa w tym roku nabór projektów do budżetu obywatelskiego. Mieszkańcy mogą zgła-
szać pomysły, które - jeśli zyskają poparcie i przejdą dalsze etapy - mają szansę zostać zrealizowane 
w Ząbkach. Do dyspozycji mieszkańców jest w tym roku 608 331,46 zł. 

Do dyspozycji w ramach Budżetu Obywatelskiego jest 608 331,46 zł.

- Trzecia Powiatowa Gala Sportu 
zgromadziła wielu młodych spor-
towców. Wyróżniono 124 zawod-
ników i 29 trenerów, a na nagrody 
przeznaczono ponad 143 tysiące 
złotych. Dlaczego to wydarzenie 
jest tak ważne dla powiatu?
- To ważne nie tylko dla powiatu, ale 
w ogóle dla funkcjonowania państwa 
i samorządu. Młodych ludzi trzeba 
doceniać za ich pracę i osiągnięcia 
– nie tylko w nauce, ale również w 
sporcie. Kiedy obejmowałem funkcję 
starosty, postawiłem sobie za cel roz-
wijanie tego wydarzenia tak, aby było 
czymś więcej niż tylko wręczeniem 
nagród finansowych. Chciałem, aby 
była to chwila, którą młodzi spor-
towcy zapamiętają na długo. Dlatego 
oprócz nagród staramy się zapraszać 
gości specjalnych, którzy mogą po-
dzielić się swoim doświadczeniem i 
zmotywować młodzież.
- I to właśnie podczas tej powia-
towej gali pojawiają się znani 
sportowcy i osobowości ze świata 
sportu… Dlaczego?
- Zależy nam, aby młodzi ludzie usły-
szeli historie osób, które osiągnęły 
sukces. W tym roku byli z nami m.in. 
Łukasz „Juras” Jurkowski i Łukasz 
Kadziewicz. Opowiadali o swojej 
drodze sportowej, ale także o tym, 
jak ważne jest wykształcenie i plan 
na życie. Sport jest niezwykle ważny, 
ale każdy zawodnik musi pamiętać, 
że kariera sportowa może zostać 
przerwana choćby przez kontuzję. 
Dlatego trzeba mieć także inne 
możliwości i pomysły na przyszłość.
- Dlaczego wyróżniacie również 
trenerów?
- Ponieważ kadra trenerska to bar-
dzo ważny element całego systemu. 
Sukces sportowy nigdy nie jest wy-
łącznie zasługą jednego człowieka. 
Za każdym medalem stoją lata pra-
cy zawodnika, ale także ogromne 
zaangażowanie trenerów i 
całych sztabów szko-
leniowych. Dlatego 
traktuję środowisko 
sportowe jako jed-
ną wielką rodzi-
nę. Doceniamy 
zawodników, ale 
chcemy także 
podkreślać rolę 
trenerów, któ-
rzy są współ-
autorami tych 
sukcesów.
- 19 marca 
Powiat zorganizował konferen-
cję prasową dotyczącą kam-
panii informacyjnej „Zadbaj o 
bezpieczeństwo”. Skąd taka 
inicjatywa?
- Jest to początek większej akcji 
społecznej. Rozmawiając z miesz-
kańcami zauważyłem, że świado-
mość dotycząca podstawowych 
kwestii bezpieczeństwa w domach 
jest wciąż niewielka. Chodzi przede 
wszystkim o obowiązkowe przeglądy 
instalacji – kominowej, wentylacyjnej 
czy elektrycznej. Wielu ludzi o tym 
zapomina, a przecież to kwestia 
bezpieczeństwa zarówno ich samych, 
jak też ich rodzin.
- Ale chodzi też o konsekwencje w 
przypadku ewentualnych szkód o 
czym często zapominamy.

- Dokładnie. Jeśli wydarzy się nie-
szczęście, a właściciel domu nie 
będzie miał aktualnych przeglądów, 
ubezpieczyciel może odmówić wy-
płaty odszkodowania albo znacznie 
je ograniczyć. Dlatego przygotowa-
liśmy specjalną ulotkę informacyjną 
„Zadbaj o bezpieczeństwo”, z którą 
chcemy dotrzeć do jak największej 
liczby mieszkańców.
- Bezpieczeństwo to także temat 
schronów i miejsc schronienia. 
Czy w powiecie wołomińskim coś 
się w tym zakresie dzieje?
- To bardzo aktualny temat. Nie-
dawno uczestniczyłem w spotka-
niu u wojewody mazowieckiego 

poświęconym właśnie tej kwestii. 
Już w ubiegłym roku pozyskaliśmy 
środki na różne działania związane z 
bezpieczeństwem, a teraz przygoto-
wujemy kolejne projekty. Złożyliśmy 
wnioski dotyczące stworzenia miejsc 
schronienia w Zespole Szkół Tech-
nicznych w Radzyminie. Planujemy 
także budowę schronu kategorii S2 
w Zespole Szkół im. Prezydenta 
Mościckiego w Zielonce.
- Jak mają wyglądać te miejsca?
- Chcemy zastosować rozwiązanie 
wzorowane na modelu fińskim. W 
czasie pokoju pomieszczenia będą 
pełniły funkcję sal do zajęć sporto-
wych, na przykład sztuk walki. W 
sytuacji zagrożenia ich konstrukcja 
pozwoli szybko przekształcić je w 
miejsce schronienia. W Zielonce 

planujemy stworzyć przestrzeń 
dla około 700 osób. Na ten projekt 
złożyliśmy wniosek o blisko 10 
milionów złotych.
- Kolejna ważna inwestycja to 
budowa nowego Szpitalnego 
Oddziału Ratunkowego w Wo-
łominie.
- Zakładamy, że nowy SOR zostanie 
uruchomiony w okolicach czerwca. 
Będzie trzykrotnie większy od obec-
nego i znacznie nowocześniejszy.
- Co dzięki temu zyska pacjent?
- Przede wszystkim lepszą i szybszą 
diagnostykę. SOR będzie bez-
pośrednio połączony z zakładem 
diagnostyki obrazowej, na który 

powiat przeznaczy dodatkowo około 
14 milionów złotych. Pacjent nie 
będzie krążył po całym szpitalu na 
badania. Wszystko będzie w jednym 
miejscu. Powstaną sale operacyjne 
dla nagłych przypadków, więc w 
razie potrzeby operacja odbędzie 
się niemal natychmiast.
- A co z kadrą medyczną, która 
jest nie mniej ważna od budyn-
ków i wyposażenia?
To prawda. W całym kraju mamy 
dziś problem z dostępnością spe-
cjalistów i dotyczy to także służby 
zdrowia. Jeśli zapewnimy dobre wa-

runki pracy, łatwiej jest przyciągnąć 
nowych pracowników. To jedno 
z zadań stojących przed dyrekcją 
szpitala.
- Dlaczego powiat inwestuje duże 
środki w pomoc psychologiczną 
dla dzieci i młodzieży?
- To jeden z obszarów, który wymaga 
szczególnej troski. Postawiliśmy 
sobie za cel poprawę funkcjono-
wania poradni psychologiczno-
-pedagogicznych. Powstały nowe 
placówki w Ząbkach i Markach, a od 
września będzie kolejna - w Radzy-
minie. Zwiększamy też liczbę etatów 
specjalistów. Skala problemów jest 
ogromna. Po rozmowach z dyrek-
torami poradni wyszedłem z tych 
spotkań z prawdziwym niepokojem. 
Młodzi ludzie mierzą się dziś z 

wieloma trudnościami – presją, pro-
blemami w relacjach, uzależnieniem 
od internetu czy mediów społeczno-
ściowych. To realne wyzwanie dla 
rodzin i dla całego systemu wsparcia. 
Dlatego nie możemy w tym miejscu 
oszczędzać.
- Powiat przeznaczył około 6 mi-
lionów zł na przebudowę ważnego 
odcinka drogi w Markach...
- Chodzi o fragment ulicy Piłsudskie-
go od strony trasy S8 do ulicy Szpi-
talnej. Wspólnie z miastem Marki 
przeprowadzimy tam kompleksowy 
remont – powstaną nowe chodniki, 
ścieżki rowerowe, odwodnienie oraz 
oświetlenie. Otworzymy skrzyżo-

wanie w kierunku S8, co poprawi 
komunikację w tej części miasta.
- Powiatomat – co to takiego?
- To urządzenie, które działa po-
dobnie jak paczkomat. Mieszkańcy, 
którzy złożą wniosek o wydanie 
prawa jazdy czy dowodu rejestracyj-
nego, mogą wybrać opcję odbioru 
dokumentu w powiatomacie. Wtedy 
odbierają go o dowolnej porze – 24 
godziny na dobę, siedem dni w ty-
godniu. Pierwsze takie urządzenie 
działa już przy filii Wydziału Ko-
munikacji w Ząbkach i planujemy 
kolejne.

- Moją uwagę przykuła sympatycz-
na inicjatywa związana z narodzi-
nami najmłodszych mieszkańców 
powiatu...
- Każda mama, która urodzi dziecko 
w Szpitalu Powiatowym w Wołomi-
nie, otrzymuje specjalny upominek. 
Jest to body z napisem „Mały Cud 
Powiatu Wołomińskiego”. Skoro 
nasz region kojarzony jest z Cudem 
nad Wisłą, uznaliśmy, że narodziny 
dziecka to także mały cud. Chcemy, 
by te chwile były dla rodziców jeszcze 
bardziej wyjątkowe.

Zapraszamy do obejrzenia całej 
rozmowy w formie wideo 
na www.zyciepowiatu.pl  

w programie „GOŚĆ ŻYCIA  
– Teresa Urbanowska zaprasza.

Bezpieczeństwo 
niejedno ma imię

O sporcie i jego roli w rozwoju młodych ludzi, a także o inwestycjach w obszary 
związane z szeroko rozumianym bezpieczeństwem jak również o zaspokajaniu 
potrzeb mieszkańców w obszarze zdrowotnym i społecznym, z Arkadiuszem 
Werelichem, starostą wołomińskim,  rozmawiała Teresa Urbanowska.

- Świadomość dotycząca podstawowych 
kwestii bezpieczeństwa w domach jest 

wciąż niewielka. Chodzi przede wszystkim 
o obowiązkowe przeglądy instalacji – ko-
minowej, wentylacyjnej czy elektrycznej. 

Wielu ludzi o tym zapomina, a przecież 
to kwestia bezpieczeństwa zarówno ich 

samych, jak też ich rodzin. Spotkanie 
które odbyło się 19 marca, to początek 

większej akcji – mówi Arkadiusz  
Werelich, starosta wołomiński.
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Od 2 stycznia 2026 roku obowią-
zują znacznie surowsze przepisy 
karne, ale skala zjawiska nie maleje. 
Lokalne jednostki straży pożarnej 
nadal są dysponowane do płonących 
łąk dziesiątki razy w tygodniu. To 
realne zagrożenie bezpieczeństwa 
mieszkańców i coraz większe ob-
ciążenie dla systemu ratowniczego.

Pożary traw są trudne do opa-
nowania, rozwijają się szybko, cha-
otycznie i utrudniają skuteczną 
reakcję. Na otwartych, wysuszonych 
terenach, przy sprzyjającym wietrze, 
front pożaru może przemieszczać 
się z prędkością kilkudziesięciu 
kilometrów na godzinę. Z punktu 
widzenia strażaków to już wystar-
czająco dużo, by niewielki pożar w 
kilka minut zamienił się w rozległe 
zagrożenie. 

Wiosną system ratowniczy w 
powiecie wołomińskim działa pod 
stałą presją. Początek marca 2026 
roku pokazał, że mimo kampanii 
informacyjnych, sprzęt pożarniczy 
w rejonie Wołomina jest nieustannie 
w użyciu. Tylko w pierwszych dniach 
miesiąca Komenda Powiatowa 
Państwowej Straży Pożarnej w Woło-
minie interweniowała przy pożarach 
traw aż 47 razy. To nie jest już seria 
drobnych zdarzeń, a powtarzalne 
obciążenie, które angażuje ludzi i 
sprzęt.

Każdy wyjazd ciężkich wozów 
ratowniczo-gaśniczych do pożaru 
łąk oznacza spalanie setek litrów 
oleju napędowego, zużycie wody ga-
śniczej i przyspieszoną amortyzację 
kosztownego sprzętu. Państwowa 
Straż Pożarna i lokalne jednostki 
OSP angażują siły do gaszenia ognia, 
który bardzo często jest wynikiem 
celowego działania, zamiast utrzy-
mywać pełną gotowość do zdarzeń 
całkowicue nieprzewidywalnych 
- wypadków drogowych, pożarów 
budynków czy innych sytuacji, w 
których od czasu reakcji zależy 
ludzkie życie.

Ogień nie ma litości

12 marca w trakcie wypalania 
śmieci lub trawy ciężko ranny został 
50-letni mężczyzna, poszkodowany 
zmarł w szpitalu. Dwa dni wcze-
śniej, w Nadmie, przy ulicy Starej 
konieczna była natychmiastowa 
dyslokacja sił PSP z Wołomina oraz 
druhów z OSP Nadma. Ogień, 
podsycany wiosennym wiatrem, 
rozprzestrzeniał się bardzo szyb-
ko. W takich warunkach pożar 
powierzchniowy może w ułamku 
sekundy przenieść się zabudowania. 
14 marca ogień objął rozległe połacie 
terenu w rejonie miejscowości Pod-
gać w gminie Zabrodzie, w powiecie 
wyszkowskim. Skala zagrożenia była 
na tyle duża, że do działań skierowa-
no dodatkowe siły straży pożarnej,  
w tym specjalistyczny pluton „LAS” 
z powiatu wołomińskiego.

Największy paradoks wypalania 
traw polega na tym, że system 
ratowniczy regularnie musi obsłu-

giwać zdarzenia, którym można było 
zapobiec. W skrajnych przypadkach 
oznacza to opóźnienie dojazdu za-
stępów tam, gdzie zagrożenie jest 
bezpośrednie i nieporównywalnie 
poważniejsze.

Dym zagraża zdrowiu

Spalanie suchych pozostałości 
roślinnych generuje potężne ilości 
gęstego, gryzącego dymu, który mo-
mentalnie pogarsza jakość powietrza 
w całej okolicy. Te niebezpieczne 
i toksyczne wyziewy stanowią gi-
gantyczne obciążenie dla układu 
oddechowego, wywołując ostre 
duszności oraz nasilając ataki u osób 
zmagających się z astmą czy silnymi 
alergiami. Celowe emitowanie do 
atmosfery tak ogromnych ilości nie-
bezpiecznych zanieczyszczeń jest 
przejawem skrajnej lekkomyślności.

Mit o „użyźnianiu” gleby ogniem 
od dawna nie ma żadnego oparcia 
w praktyce. Przejście frontu pożaru 
nie poprawia jakości gruntu, tylko 
sterylizuje jego wierzchnią warstwę. 
Wypalany jest azot, niszczona jest 
warstwa próchniczna, a razem z nią 
zdolność gleby do zatrzymywania 
wilgoci i odbudowy biologicznej 
aktywności.

Zniszczenie roślinności pogar-
sza zdolności retencyjne gruntów. 
Dobrze funkcjonująca łąka działa 
jak gąbka: zatrzymuje wodę opado-
wą i pozwala jej stopniowo wsiąkać  

w głąb profilu glebowego. Po po-
żarze ten mechanizm przestaje 
działać prawidłowo. Na powierzchni 
może powstać twarda, hydrofobowa 
skorupa, która przyspiesza spływ 
powierzchniowy i jeszcze bardziej 
pogłębia problem deficytu wody.

30 tys. zł za zapałkę 

W odpowiedzi na rosnące straty w 
środowisku i infrastrukturze państwo 
zaostrzyło przepisy. Od 2 stycznia 
2026 roku obowiązuje znowelizo-
wany kodeks wykroczeń, z którego 
usunięto instytucję łagodnej nagany. 
Policjant interweniujący na miejscu 
pożaru może dziś nałożyć mandat w 
wysokości 5 tys. zł, a przy zbiegu kilku 
wykroczeń - 6 tys. zł.

Największa zmiana dotyczy jed-
nak spraw kierowanych do sądu. 
Górna granica grzywny za sprowadze-

nie bezpośredniego zagrożenia po-
żarowego dla mienia i infrastruktury 
wzrosła z 5 tys. do 30 tys. zł. To sygnał, 
że koszty akcji ratowniczych  i skutków 
środowiskowych nie mają być dłużej 
przerzucane na całe społeczeństwo.

Równolegle działają sankcje fi-
nansowe po stronie Agencji Restruk-
turyzacji i Modernizacji Rolnictwa. 
W ramach zasady cross-compliance 
wypłata subwencji jest uzależniona 
od utrzymania gruntów w Dobrej 
Kulturze Rolnej. Udowodnienie 
wypalania ściernisk lub traw ozna-
cza automatyczne obniżenie dopłat 

bezpośrednich i obszarowych o 25 
proc. Jeśli pożar wymknie się spod 
kontroli i zniszczy sąsiednie uprawy 
albo wejdzie w struktury leśne, 
wstrzymane może zostać 100 proc. 
dotacji za dany rok. Historyczne 
dane pokazują, że ten mechanizm 
działa realnie - łączna wartość sankcji 
nałożonych przez Agencję Restruk-
turyzacji i Modernizacji Rolnictwa 
przekroczyła 320 tys. zł.

Taniej zapobiegać  
niż gasić

Gaszenie nie rozwiąże proble-
mu, jeśli nie uda się ograniczyć jego 
źródła. Dlatego duże znaczenie ma 
prewencja. Taki cel ma ogólnopol-
ska kampania „STOP Pożarom 
Traw”, uruchamiana w marcu 
wspólnie przez Ministerstwo Spraw 
Wewnętrznych i Administracji, 

Państwową Straż Pożarną oraz Lasy 
Państwowe.

Sens kampanii nie sprowadza 
się do apelu o rozsądek, ale do 
pokazania pełnej skali strat: od 
ryzyka blackoutów, przez degra-
dację gleb i większe zużycie wody, 
po przeciążenie straży pożarnej  
i zagrożenie dla mienia, zdrowia  
i życia mieszkańców. Dopiero wtedy 
widać, że wypalanie traw nie jest 
lokalnym incydentem ani „tradycją”, 
lecz kosztownym i niebezpiecznym 
obciążeniem dla całego systemu i… 
nas – podatników.                         red

Płoną trawy.  
Tragiczny  
scenariusz wraca.

Zanim pojawiły się 
urządzenia, teren trzeba 
było przygotować. Wykona-
no wykorytowanie podłoża 
i usunięto stare skarpy po 
wierzbach, porządkując 
otoczenie żłobka i nadając 
mu czytelną, funkcjonal-
ną formę. Dopiero na tak 
przygotowanym gruncie 
powstały elementy, które 
dziś tworzą codzienny kra-
jobraz przerw i zabaw.

Na placu stanęła drew-
niana altana z ławkami  
i stolikiem  - miejsce, któ-
re porządkuje przestrzeń 
i daje chwilę wytchnie-

nia, gdy tempo zabawy 
rośnie. Dla najmłodszych 
przygotowano także dwa 
drewniane bujaki, a ser-
cem placu stały się dwa 
duże drewniane zestawy 
zabawowe, trwale związane  
z podłożem.

Najciekawszy wymiar 
nowej przestrzeni widać 
jednak w detalach, które 
nie są wyłącznie atrakcją, 
lecz pracują na rozwój 
dziecka. Powstała ścieżka 
sensoryczna z czterema 

różnymi wypełnieniami, 
zachęcająca do poznawania 
faktur stopami i dłonią, 
do zatrzymania się, po-
równania, sprawdzenia. 
Obok pojawiły się również 
dwie drewniane skrzynie 
do uprawy warzyw - z myślą 
o prostych aktywnościach 
edukacyjnych, które w żłob-
kowej codzienności mają 
szczególną wartość: uczą 
uważności, cierpliwości  

i odpowiedzialności w skali 
zrozumiałej dla kilkulatka.

Nowy plac  zabaw  
w Tłuszczu nie jest więc 
wyłącznie „kolejną moder-
nizacją”. Stał się miejscem, 
które łączy ruch, bezpie-
czeństwo i elementy wspie-
rające rozwój - tak, by dzieci 
mogły bawić się swobodnie, 
a jednocześnie korzystać z 
przestrzeni, która stymuluje 
zmysły i buduje pierwsze, 
proste doświadczenia edu-
kacyjne.

Przy Żłobku Samorządowym nr 1 w Tłuszczu oddano 
do użytku nowy plac zabaw. Inwestycja zamknęła 
się kwotą 174 900 zł i od pierwszych dni stała się 
jednym z tych miejsc, gdzie dziecięca energia 
znajduje bezpieczne ujście, a opiekunowie widzą, 
że przestrzeń została zaplanowana z głową — nie 
tylko „do biegania”, ale też do uczenia się świata 
przez dotyk i ruch.

Bezpieczna przestrzeń 
dla najmłodszych

now
y plac zabaw

- Nowy plac zabaw w Tłuszczu jest 
miejscem, które łączy ruch, bezpie-
czeństwo i elementy wspierające 
rozwój - tak, by dzieci mogły bawić 
się swobodnie, a jednocześnie 
korzystać z przestrzeni, która 
stymuluje zmysły i buduje 
pierwsze doświadczenia 
edukacyjne. - mówi bur-
mistrz Beata Skulimowska.

OGŁOSZENIA DROBNE
Budownictwo 

Usługi

• Docieplanie budynków, szybko, 
tanio, solidnie, tel. 502 053 214

Usługi - Różne

Usługi - Różne

w Wołominie przy ul. Lipińskiej
do zamieszkania

Sprzedam mieszkanie M4 

tel. 506 025 727

Jak przekazał burmistrz Marek 
Jacek Orych, wydarzenie miało 
charakter otwartego, wspólnoto-
wego świętowania – z czasem na 
rozmowy i spokojne bycie razem. 
W spotkaniu uczestniczył także za-
stępca burmistrza  Paweł Pniewski. 
Paniom wręczono kwiaty, a panom 

symboliczne upominki. Wśród go-
ści byli również radni miasta Marki: 
Anna Chojecka i Jarosław Jaździk.

Ton spotkaniu nadała sama 
społeczność UTW: rozmowy, 
wspomnienia i śmiech wypełniły 
popołudnie bardziej niż oficjalne 
gesty. W podsumowaniu spotkania 

wybrzmiały podziękowania za 
aktywność i zaangażowanie osób 
tworzących Uniwersytet Trzeciego 
Wieku, a szczególnie – za pracę 
organizacyjną – dla Eweliny Krysz-
kiewicz, prezes UTW w Markach.

Spotkanie w siedzibie przy 
Piłsudskiego miało więc znaczenie 

wykraczające poza okolicznościowe 
życzenia: stało się przypomnie-
niem, że UTW pozostaje jednym 
z tych miejsc w Markach, gdzie 
seniorzy nie „bywają”, lecz współ-
tworzą codzienność – poprzez 
regularne spotkania, relacje i kon-
sekwentnie budowaną wspólnotę.

Święto UTW w Markach:  
kwiaty, upominki i rozmowy 

9 marca w biurze Uniwersytetu Trzeciego Wieku w Markach przy odbyło się spotkanie z okazji Dnia 
Kobiet i Dnia Mężczyzny. W kalendarzu miasta to jedno z tych wydarzeń, które pokazują, jak ważne 
są relacje międzyludzkie.

Spotkanie z okazji Dnia Kobiet i Dnia Mężczyzny Paniom wręczono kwiaty, a panom symboliczne upominki

12 marca w trakcie wypalania 
śmieci lub trawy ciężko ranny 
został 50-letni mężczyzna, po-
szkodowany zmarł w szpitalu. 
Dwa dni wcześniej,  
w Nadmie, przy ulicy Starej ko-
nieczna była natychmiastowa 
dyslokacja sił PSP z Wołomina 
oraz druhów z OSP Nadma. 
Ogień, podsycany wiosennym 
wiatrem, rozprzestrzeniał 
się bardzo szybko. W takich 
warunkach pożar powierzchnio-
wy może w ułamku sekundy 
przenieść się zabudowania. 
14 marca do działań w gminie 
Zabrodzie (pow. wyszkowski), 
specjalistyczny pluton „LAS”  
z powiatu wołomińskiego.

Wiosna po raz kolejny przynosi ten sam scenariusz: płoną nieużytki, straż pożarna 
jeździ od wezwania do wezwania, a rachunek za pozornie „niewinne” wypalanie 
traw rozlewa się daleko poza pogorzeliska, coraz mocniej uderza w infrastrukturę 
krytyczną, podnosi koszty działania służb i zwiększa ryzyko dla mieszkańców.
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 - Tegoroczna zima była dość suro-
wa, ale – jak się wydaje – obyło się 
bez większych problemów.
- Rzeczywiście, zima była mroźna, ale 
na szczęście nie przyniosła żadnych 
poważnych zdarzeń. Rzeka Liwiec od-
marzła, woda popłynęła i nie mieliśmy 
żadnych niebezpiecznych sytuacji. 
Teraz jednak zaczyna się wiosna, a 
wraz z nią powraca niestety problem 
wypalania traw.
- Dlaczego wciąż trzeba o tym 
przypominać?
- Bo wciąż zdarzają się osoby, które 
uważają, że to szybki sposób na 
oczyszczenie działki. Tymczasem 
wypalanie traw jest bardzo szkodliwe. 
Niszczy siedliska wielu gatunków 
zwierząt, giną drobne ssaki, płazy, gady 
i owady. Ogień wyjaławia także glebę – 
choć popiół może chwilowo sprawiać 
wrażenie nawozu, w rzeczywistości 
pogarsza jakość ziemi. To praktyka, 
która nie przynosi żadnych korzyści.
- Przecież ten ogień bywa niebez-
pieczny dla nie tylko dla zwierząt 
ale również dla ludzi...
- Niestety zdarzały się już tragedie, 
gdy ginęli w wyniku wypalania traw 
również ludzie. Mieliśmy w naszej 
gminie taki przypadek, kiedy osoba 
wypalająca trawy zasłabła i sama zgi-
nęła w płomieniach. Dlatego apeluję 
do mieszkańców – nie róbmy tego. 
Ogień to żywioł, nad którym bardzo 
trudno zapanować.
- Skoro mówimy o bezpieczeń-
stwie, warto też przypomnieć 
o obowiązkowych przeglądach 
instalacji w domach. Nie zdajemy 
sobie ciągle sprawy jak bardzo 
jest to ważne.
- Jest to bardzo ważna sprawa. Cho-
dzi o przeglądy instalacji gazowych, 
kominowych czy wentylacyjnych. 
Po pierwsze – wymagają tego prze-
pisy ale jeśli nie mamy aktualnych 
przeglądów to w przypadku tragedii 
nie dostaniemy odszkodowania od 
ubezpieczyciela, pomimo tego, że 
będziemy mieli ubezpieczenie na 
wypadek pożaru. Po drugie – chodzi 
o nasze bezpieczeństwo. Zachęcam 
także do montowania czujników cza-
du. W naszym urzędzie gminy mamy 
pewną liczbę takich czujników i osoby, 
które nie mogą sobie pozwolić na ich 
zakup, mogą otrzymać je bezpłatnie.
- Wiosna to również czas po-
rządków domowych, sprzątamy, 
pierzemy, zużywamy więcej wody. 
W Gminie Jadów pojawiła się lista 
firm zajmujących się wywozem 
nieczystości płynnych. Dlaczego 
jest to tak istotne?
- Bo tylko firmy zgłoszone do 
gminy mogą legalnie świad-
czyć takie usługi. Jeśli ktoś 
korzysta z usług podmio-
tu, który nie figuruje 
w tym wykazie, może 
mieć później problem 

podczas kontroli. Dlatego przypo-
minamy mieszkańcom, by wybierali 
przedsiębiorstwa znajdujące się na 
oficjalnej liście. Dzięki temu mamy 
też kontrolę nad cenami usług, które 
nie mogą przekraczać ustalonych 
limitów.
- Wiosną do Jadowa wracają także 
letnicy. Warto więc przypomnieć 
czy i jak zmienił się system odbio-
ru odpadów komunalnych?
- Na chwilę się zmienił, ale wróciliśmy 
do sprawdzonego rozwiązania. Gmi-
na jest ponownie podzielona na trzy 
rejony, w których śmieci odbierane 
są w różnych terminach. Próbo-
waliśmy jednego terminu dla całej 
gminy, jednak to się nie sprawdziło. 
Dlatego prosimy mieszkańców, 
by korzystali z aktualnych harmo-

nogramów – można je znaleźć w 
urzędzie, u sołtysów oraz na stronie 
internetowej gminy.
- Ostatnie zmiany dotyczą rów-
nież komunikacji autobusowej. 
To zmiana na plus czy na minus?
- Na szczęście jest to zmiana na plus. 
Udało się uruchomić dodatkowy kurs 
na trasie Strachów – Jadów – Stra-
chówka – Tłuszcz. W sumie mamy 
teraz cztery kursy przed południem 
i cztery po południu. Co ważne – są 
to kursy bezpłatne. Korzystają z nich 
uczniowie, osoby dojeżdżające do 
pracy, ale też mieszkańcy jadący do 
lekarza czy na zakupy.

- Podczas jednej z wcześniejszych 
rozmów wspominał Pan, że na 
terenie gminy jest problem z lokal-
nymi sklepami. Czy sytuacja uległa 
poprawie?
- Niestety tu poprawy nie ma. Po po-
żarze przestał działać bardzo dobrze 
zawsze zaopatrzony sklep w Stracho-
wie. A w ostatnim czasie zamknięty 
został także sklep w Zawiszynie oraz 
placówka w Sulejowie. To trudna 
sytuacja, zwłaszcza dla starszych 
mieszkańców wsi. Dlatego zachęca-
my przedsiębiorców – szczególnie w 
przypadku Zawiszyna – do podjęcia 
się prowadzenia takiego sklepu. Lokal 
jest dostępny i właściciele są otwarci na 
jego wynajem.
- A co z segregacją odpadów tek-
stylnych?

- A to jest już ogólnopolski problem. 
Nie dotyczy pojedynczych gmin. 
Firmy, które wcześniej odbierały 
odzież używaną, wycofały kontenery z 
wielu miejsc. W naszej gminie można 
oddawać tekstylia do PSZOK-u. 
Prowadzimy też rozmowy z przedsię-
biorstwami, które mogłyby ponownie 
ustawić kontenery. Będziemy o tym 
informowali mieszkańców na bieżąco.
- Turystyka to ważny temat dla 
gminy, którą Pan zarządza a za-
równo Jadów, Urle jak też inne 
miejscowości są coraz popular-
niejszym kierunkiem wypoczynku. 
Czy gmina podejmuje działania w 
odpowiedzi na rosnące zaintere-
sowanie?
- Chcemy oczywiście rozwijać ofertę 
turystyczną, ale jednocześnie zacho-
wać charakter naszych miejscowości. 
Na pewno będą organizowane trady-
cyjne rajdy rowerowe rozpoczynające 
i kończące sezon w Urlach. Planujemy 
także lepsze wykorzystanie naszego 

lokalnego muzeum regionalnego – w 
wakacje będzie ono otwarte w weeken-
dy dla turystów i mieszkańców.
- Wielkim atutem Gminy Jadów jest 
rzeka Liwiec...
- Liwiec to wyjątkowa rzeka – szeroka, 
a jednocześnie płytka i bezpieczna. 
Idealna dla rodzin z dziećmi. Chcemy 
lepiej przygotować infrastrukturę 
turystyczną: miejsca parkingowe, 
toalety oraz przystanie kajakowe. 
Niestety procedury środowiskowe 
nieco spowalniają te inwestycje, ale 
mam nadzieję, że uda się jak najwięcej 
z nich zrealizować.
- Pojawiają się plany nowych 
atrakcji?
- Chcemy udrożnić rzekę Osownicę 
na odcinku od Jadowa do Borzym i 
umożliwić spływy kajakowe. To mo-

głaby być kolejna atrakcja turystyczna. 
Rozwijamy także ofertę związaną z 
jazdą konną – w gminie działa kilka 
stadnin, które przyciągają turystów i 
organizują wydarzenia, choćby takie 
jak tradycyjny Hubertus.
- Do 29 marca można zagłosować 
w plebiscycie „Perły Mazowsza”. 
Na liście są podmioty z Gminy 
Jadów...
- Oczywiście, są tam nasze lokalne 
podmioty, Jest to inicjatywa, w której 
mogą być wyróżniani przedsiębiorcy, 
działacze społeczni czy atrakcje tury-
styczne. Oczywiście zachęcam miesz-
kańców do głosowania na kandydatów 
z naszej gminy.
- Dziękuję za rozmowę.
- Dziękuję również i korzystając z 
okazji, chciałbym złożyć wszystkim 
mieszkańcom i gościom gminy Jadów 
serdeczne życzenia z okazji nadcho-
dzących Świąt Wielkanocnych – zdro-
wia, spokoju i nadziei, którą niesie ze 
sobą czas Zmartwychwstania.

O bezpieczeństwie i zagrożeniach jakie niesie ze sobą wiosenne wypalanie traw  
a także o turystyce i planach dotyczących rozwoju gminy w tym zakresie z Rafałem 
Rozparą, burmistrzem Miasta i Gminy Jadów rozmawiała Teresa Urbanowska. Zapis 
całej rozmowy w wersji wideo znajdziecie na www.zyciepw.pl

Wiosna  
w gminie Jadów

- Przeglądy instalacji gazowych, kominowych czy wentyla-
cyjnych są bardzo ważne. (…) w przypadku tragedii brak 

aktualnych przeglądów to powód odmowy odszkodowania 
od ubezpieczyciela, pomimo tego, że będziemy mieli 
ubezpieczenie na wypadek pożaru. To ważne z uwa-

gi na nasze bezpieczeństwo. Zachęcam także 
do montowania czujników czadu. W naszym 

urzędzie gminy mamy pewną liczbę czujników 
dla osób, które nie mogą sobie pozwolić  

na ich zakup – mówi Rafał Rozpara,  
burmistrz Miasta i Gminy Jadów.

Koby³ka, ul. Napoleona 4 
tel. 666 831 690

e-mail: logos.home.pl

drukarnia
cyfrowa
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Nowe regulacje prze-
widują zakaz sprzedaży 
alkoholu przeznaczonego 
do spożycia poza miejscem 
sprzedaży między godziną 
22:00 a 6:00. W tym czasie nie 
będzie można kupić napojów 
alkoholowych w sklepach, na 
stacjach benzynowych ani w 
innych punktach sprzedaży 
detalicznej działających na 
terenie miasta.

Wprowadzone rozwiąza-
nie opiera się na ustawie z 
26 października 1982 roku 
o wychowaniu w trzeźwości 
i przeciwdziałaniu alkoho-

lizmowi. Ten akt prawny 
stanowi podstawę do usta-
nawiania przez samorzą-
dy lokalnych ograniczeń w 
nocnej sprzedaży alkoho-
lu. W przypadku Kobyłki 
decyzja została formalnie 
przesądzona uchwałą Rady 
Miasta z 16 stycznia 2026 
roku, a jej wejście w życie wy-
znaczono na 16 marca. Ce-
lem nowych przepisów jest 

przede wszystkim poprawa 
bezpieczeństwa i porządku 
publicznego w godzinach 
nocnych. Ograniczenie ma 
także służyć zmniejszeniu 
problemów związanych z 
nadużywaniem alkoholu.

Kobyłka nie jest odosob-
nionym przypadkiem. Po-
dobne rozwiązania funkcjo-
nują już w wielu miastach 

w Polsce. Nocne ograni-
czenia sprzedaży alkoholu 
obowiązują między inny-
mi w Ząbkach, Wołominie, 
Radzyminie i Zielonce. Na 
podobny krok zdecydowała 
się również Warszawa. Tam 
program ograniczający nocną 
sprzedaż alkoholu został już 
przyjęty, a nowe przepisy 
mają wejść w życie 1 czerwca 
2026 roku

Od 16 marca na terenie Kobyłki obowiązuje ogra-
niczenie sprzedaży napojów alkoholowych prze-
znaczonych do spożycia poza miejscem sprzedaży. 
Nowe zasady dotyczą detalicznych punktów handlo-
wych działających w mieście. Wprowadzona zmiana 
jest wynikiem z uchwały podjętej przez Radę Miasta 
Kobyłka 16 stycznia 2026 roku.

Nocne ograniczenie 
sprzedaży alkoholu 
na wynos  
stało się faktem

powiat

Najwięcej zgłoszeń doty-
czyło miejscowych zagrożeń 
-  było ich 232. Do pożarów 
strażacy wyjeżdżali 105 razy. 
Odnotowano również 43 
fałszywe alarmy, 3 zabezpie-
czenia rejonu  i 14 zdarzeń 
związanych z zarządzaniem 
kryzysowym. Statystyki po-
kazują skalę pracy, ale za 
każdą liczbą stoi konkretny 
dyżur, przerwany rodzinny 

obiad i wyjazd „na sygnale” 
-  często w nocy lub w dni 
wolne. Wśród druhów szcze-
gólnie wyróżnili się ci, którzy 
najczęściej uczestniczyli w 
działaniach: Kacper Sobo-
lewski (148 wyjazdów), Paweł 
Kołodziej (134) i Stanisław 
Zwoliński (125).

Strażacy z Marek są wi-
doczni nie tylko podczas akcji. 
Jednostka regularnie szkoli 

się, wspiera lokalne wyda-
rzenia i prowadzi działania 
edukacyjne, m.in. dla dzieci 
i młodzieży.

-  Dziękuję Wam za profe-
sjonalizm, odpowiedzialność 
i serce wkładane w każdą in-
terwencję. Dziękuję za setki 
godzin służby, za czujność, 
odwagę i za to, że mieszkańcy 
Marek mogą czuć się bez-
piecznie. Dziękuję Waszym 

bliskim za wyrozumiałość 
i wsparcie, bez których ta 
służba nie byłaby możliwa. 
Jesteście prawdziwą dumą 
naszego miasta - podkre-
śla burmistrz Marek Jacek 
Orych.

W Markach gotowość do 
pomocy to  praca ludzi, którzy 
potrafią zostawić wszystko i 
ruszyć tam, gdzie ktoś wła-
śnie potrzebuje wsparcia.

trzecie m
iejsce w

 Polsce

Najwięcej zgłoszeń dotyczyło  
miejscowych zagrożeń -  było ich 232. Do pożarów  

strażacy wyjeżdżali 105 razy. 

Ochotnicza Straż Pożarna w Markach ma za sobą wy-
jątkowo intensywny rok. Jednostka zajęła 3. miejsce 
w Polsce pod względem liczby wyjazdów do zdarzeń. 
W 2025 roku strażacy interweniowali łącznie 394 razy, 
a na działaniach nieoperacyjnych spędzili 658 godzin.

OSP Marki  
w krajowej czołówce. 
394 interwencje  
w 2025 roku

więcej wiadomości na www.zyciepw.pl

Osoby rozliczające PIT w Ząb-
kach mogą korzystać ze specjalnych 
ofert przygotowanych przez przed-
siębiorców którzy do udziału w pro-
gramie „Karta Mieszkańca”. Rabaty 
dotyczą różnych usług i produktów 
- od branży beauty, przez motory-
zację, po aktywności sportowe czy 
zajęcia edukacyjne. Dla mieszkańców 
rozliczających PIT na rzecz miasta 
oznacza to tańsze usługi i zakupy.

Ulgi i preferencje  
w miejskiej ofercie

- Karta Mieszkańca otwiera 
dostęp do szerokiego wachlarza 
udogodnień. Poza darmowymi ząb-
kobusami, które dowożą pasażerów 
m.in. do stacji metra Trocka, oferuje 
bardzo wysokie dopłaty do biletów 
pierwszej i drugiej strefy Warszaw-
skiego Transportu Publicznego – 
zarówno do kolei, jak i autobusów. W 
skali roku oznacza to oszczędności 
rzędu nawet 720 złotych. Do tego 
dochodzą pięćdziesięcioprocen-
towe zniżki na miejski basen oraz 

znaczące rabaty na kręgielnię czy 
squasha, zniżki przy akcjach „Zima 
w mieście” oraz „Lato w mieście”, 
a także darmowe czipowanie i dofi-
nansowanie sterylizacji zwierząt do-
mowych. Wystarczy posiadać Kartę 
Mieszkańca z dopisanym „biletem 
zerowym”, by bezpłatnie korzystać 
z miejsc parkingowych. – mówi 
Małgorzata Zyśk, burmistrz Ząbek.

Gdy w PIT jako miejsce za-
mieszkania widnieją Ząbki, część 

należnego podatku trafia do bu-
dżetu miasta. To właśnie z tych 
środków finansuje się inwestycje 
i usługi publiczne: modernizacje 
ulic, rozwój oświaty, utrzymanie 
terenów zielonych czy przedsię-
wzięcia kulturalne. Dla mieszkańca 
to prosta zależność: im więcej 
PIT-ów rozliczonych w Ząbkach, 
tym większe możliwości realizacji 
zadań, z których korzysta się na 
co dzień.

Jak „przenieść”  
PIT do Ząbek?

Proces jest niezwykle prosty i nie 
wymaga dodatkowych formalności. 
Wystarczy, aby w swoim rocznym 
zeznaniu podatkowym wpisać Ząb-
ki jako miejsce zamieszkania. To 
automatycznie przypisze część po-
datku do budżetu miasta. Nawet 
jeśli miejsce pracy znajduje się poza 
Ząbkami, podatek dochodowy zosta-
nie rozliczony zgodnie z miejscem 
zamieszkania podatnika.

Na co idą środki z PIT?

Wpływy podatkowe to jedno z 
podstawowych źródeł finansowania 
lokalnych działań. Wśród typowych 
obszarów, które dzięki nim mogą 
być rozwijane, są m.in.: moderni-
zacja dróg i chodników, rozbudowa 
terenów zielonych i rekreacyjnych, 
wsparcie szkół i przedszkoli, or-
ganizacja wydarzeń sportowych i 
kulturalnych, działania związane z 
ochroną środowiska. 

PIT w Ząbkach = zniżki  
i większy budżet miasta

Rozliczenie PIT-u to coroczna formalność, ale w Ząbkach może działać także jak „karta korzyści”. Wystar-
czy w zeznaniu podatkowym wskazać Ząbki jako miejsce zamieszkania. Meldunek nie jest warunkiem 
- nawet jeśli ktoś wynajmuje mieszkanie, liczy się to, gdzie faktycznie mieszka. Taki wybór przekłada 
się na dostęp do atrakcyjnych rabatów i ulg, a część podatku zasila budżet miasta.

Karta Mieszkańca otwiera dostęp 
do szerokiego wachlarza korzyści. 
Poza darmowymi ząbkobusami, 
które dowożą pasażerów  
m.in. do stacji metra Trocka, 
oferuje bardzo wysokie dopłaty do 
biletów pierwszej i drugiej strefy 
Warszawskiego Transportu Pu-
blicznego – zarówno do kolei, jak 
i autobusów. W skali roku ozna-
cza to oszczędności rzędu nawet 
720 złotych. - mówi Małgorzata 
Zyśk, burmistrz Miasta Ząbki.

- Celem nowych 
przepisów jest przede 
wszystkim poprawa 
bezpieczeństwa oraz porząd-
ku publicznego w godzinach 
nocnych. Ograniczenie ma 
również służyć zmniej-
szeniu problemów 
związanych z naduży-
waniem alkoholu.  
- mówi burmistrz 
Konrad Kostrzewa

od 22:00 do 6:00
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Duża frekwencja podczas spo-
tkania w sprawie DW 635 to dowód, 
że planowana trasa wzbudza duże 
zainteresowanie, ale jednocześnie 
rodzi wiele pytań i obaw wśród 
lokalnej społeczności.

Droga planowana od dekad

Historia planowanego odcinka 
drogi wojewódzkiej 635 sięga lat 60. 
i 70. XX wieku, kiedy w regionalnych 
planach komunikacyjnych wytyczo-
no nowy układ drogowy w tej części 
Mazowsza. W tamtym czasie obszar 
ten miał zupełnie inny charakter 
przestrzenny niż obecnie – nie 
istniała gęsta zabudowa mieszka-
niowa ani rozbudowana sieć dróg 
lokalnych.

W kolejnych latach temat bu-
dowy trasy powracał w dokumen-
tach planistycznych. W 2022 roku 
podpisano list intencyjny dotyczący 
realizacji inwestycji, uznając ją za 
ważne przedsięwzięcie infrastruk-
turalne dla regionu.

W sierpniu 2024 roku podpisa-
na została umowa dotycząca prac 
przygotowawczych o wartości 4,5 
miliona złotych, które mają za-
kończyć się do sierpnia 2026 roku. 
Wsparcie finansowe dla przygoto-
wania inwestycji przekazało również 
Starostwo Powiatowe w Wołominie. 
Następnie, w październiku 2025 

roku, Rada Miejska w Wołominie 
podjęła uchwałę o udzieleniu po-
mocy finansowej na dalsze prace 
związane z projektem.

Obecnie inwestycja znajduje się 
na etapie opracowywania koncepcji. 
Jednak w międzyczasie wzdłuż 
planowanej trasy powstała gęsta 
zabudowa mieszkaniowa. Dlatego 
mieszkańcy podkreślają, że pro-
jekt drogi powinien uwzględniać 
aktualny układ przestrzenny, aby 
nie doprowadzić do pogorszenia 
warunków życia w miejscowości.

Obwodnica Wołomina  
w regionalnym układzie dróg

Planowany odcinek drogi wo-
jewódzkiej 635 ma mieć ponad 
21 kilometrów długości. Trasa ma 
połączyć drogę ekspresową S8 z 
drogą krajową DK50, a następnie z 
DK2 w rejonie Okuniewa. Przebie-
gać będzie przez gminy: Wołomin, 
Poświętne, Halinów i Mińsk Ma-
zowiecki. W praktyce nowa droga 
ma pełnić również funkcję obwod-
nicy Wołomina, odciążając ruch w 
centrum miasta oraz w sąsiednich 
miejscowościach.

Zgodnie z przedstawioną kon-
cepcją droga ma być jednojezdniowa 
z jednym pasem ruchu w każdym 
kierunku. Nad linią kolejową zapla-
nowano budowę nasypów o wysoko-
ści około siedmiu metrów. W pro-
jekcie przewidziano także przejścia 
dla zwierząt oraz ekrany akustyczne 
w miejscach, gdzie mogą wystąpić 
przekroczenia norm hałasu.

Niektóre z przedstawionych roz-
wiązań wzbudziły niepokój miesz-
kańców. W szczególności zwracano 
uwagę na planowane przecięcie ul. 

Majdańskiej bez możliwości prze-
jazdu samochodem oraz brak jedno-
znacznych informacji dotyczących 
bezpiecznych przejść dla pieszych 
i rowerzystów na części odcinków 
trasy. Dodatkowo podnoszono, że 
aby dostać się na drugą stronę drogi 
635, konieczne będzie nadrabianie 
około 800 metrów do planowanego 
skrzyżowania, a następnie przejazd 
w kierunku ronda z trasą 634 i dopie-
ro stamtąd powrót na ul. Majdańską, 
co znacząco wydłuży codzienne 
dojazdy mieszkańców.

Różne opinie mieszkańców

Podczas spotkania wyraźnie dało 
się zauważyć, że mieszkańcy mają 
różne opinie na temat inwestycji. 
Część osób podkreślała potrzebę 
budowy nowej drogi i poprawy 
układu komunikacyjnego w regionie, 
zwracając uwagę na rosnący ruch 
samochodowy oraz konieczność 
odciążenia centrum Wołomina.

Jednocześnie część uczestników 
spotkania wyrażała sprzeciw wobec 
realizacji trasy w przedstawionym 
kształcie. Podkreślano obawy zwią-
zane z możliwym podziałem miej-
scowości, utrudnieniem dojazdów 
do ważnych punktów Duczek oraz 
negatywnym wpływem inwestycji 
na środowisko i codzienne funkcjo-
nowanie mieszkańców.

Kluczowe kwestie  
dla Duczek

Podczas dyskusji szczególną 
uwagę poświęcono rozwiązaniom 
drogowym w rejonie Duczek. 
Mieszkańcy podkreślali znaczenie 
zachowania funkcjonalności lokal-
nych dróg oraz konieczność zapew-
nienia bezpiecznego połączenia z 
drogą wojewódzką 634.

Ważnym tematem była rów-
nież ul. Majdańska, która stanowi 
istotny element lokalnego układu 
komunikacyjnego i umożliwia do-
jazd między innymi do stacji PKP 
Zagościniec, szkoły oraz kościoła.

Mieszkańcy zwracali również 
uwagę na konieczność zapewnie-
nia bezpiecznych rozwiązań dla 
pieszych i rowerzystów. W dyskusji 
pojawił się temat zachowania cią-
głości ruchu pieszo-rowerowego 
wzdłuż planowanej trasy oraz moż-
liwości bezpiecznego przejazdu 
rowerem pomiędzy Zagościńcem 
a Mostówką.

Jednocześnie Sołtys wraz z Radą 
Sołecką Duczek wskazali, że rozwój 
infrastruktury drogowej powinien 
być spójny z długofalowym kierun-
kiem rozwoju miejscowości. W tym 
celu przygotowany został dokument 
„Kierunki rozwoju miejscowości 
Duczki”, który został przekazany 
do Urzędu Miejskiego w Wołominie 
jako materiał do prac nad strategicz-
nym dokumentem Gminy „Wołomin 
Przyszłości”.

W opracowaniu tym zwrócono 
uwagę m.in. na potrzebę powiązania 
nowych inwestycji drogowych z lo-
kalnym układem komunikacyjnym, 
rozwój bezpiecznej infrastruktury 
pieszo-rowerowej – w tym tras 

wzdłuż linii kolejowej – uporządko-
wanie gospodarki wodnej poprzez 
modernizację rowów melioracyj-
nych i systemów odwodnienia ulic 
lokalnych, a także przygotowanie 
miejscowego planu zagospoda-
rowania przestrzennego, który 
jednoznacznie określi układ prze-
strzenny Duczek i zapewni stabilny 
ład przestrzenny dla mieszkańców.

Pytania o wpływ inwestycji

Podczas spotkania mieszkańcy 
zadawali liczne pytania dotyczące 
między innymi przewidywanego 
natężenia ruchu na nowej trasie, 
wysokości planowanych wiaduktów 
nad linią kolejową czy zastosowania 
ekranów akustycznych.

Poruszano także kwestie wpływu 
inwestycji na istniejącą zabudowę 
mieszkaniową oraz na działki bu-
dowlane znajdujące się w pobliżu 
planowanej trasy. Część z tych pytań 
nie doczekała się podczas spotkania 
jednoznacznych odpowiedzi, co 
wskazuje na potrzebę dalszej dys-
kusji i doprecyzowania niektórych 
rozwiązań projektowych.

Znaczenie środowiska  
i przestrzeni rekreacyjnej

W trakcie rozmów pojawił się 
również temat ochrony środowiska 

naturalnego. Mieszkańcy zwracali 
uwagę przede wszystkim na dolinę 
rzeki Czarna oraz okoliczne tereny 
zielone, które stanowią ważną prze-
strzeń rekreacyjną dla mieszkańców 
Duczek i pobliskich miejscowości.

Podkreślano, że rozwój infra-
struktury drogowej powinien iść w 
parze z ochroną walorów przyrod-
niczych oraz zachowaniem terenów 
rekreacyjnych, które są ważnym 
elementem jakości życia lokalnej 
społeczności.

Dokumentacja i możliwość 
zgłaszania uwag

Dokumentacja koncepcyjna 
inwestycji została udostępniona w 
Urzędzie Miejskim w Wołominie 
przy ul. Ogrodowej 4. Mieszkańcy 
mogą zapoznać się z materiałami 
oraz zgłaszać swoje uwagi drogą ma-
ilową na adres wi@wolomin.org.pl. 
Uwagi do przedstawionej koncepcji 
można składać do 27 marca.

Sołectwo Duczki wystąpiło rów-
nież o udostępnienie dokumen-
tacji w wersji elektronicznej oraz 
o wydłużenie czasu na zgłaszanie 
opinii, tak aby mieszkańcy mieli 
odpowiedni czas na zapoznanie się 
z materiałami. Ostateczny kształt 
drogi wojewódzkiej 635 będzie 
miał wpływ na rozwój całej gminy 
na wiele lat. Dlatego tak ważne jest, 
aby w procesie projektowym połą-
czyć cele komunikacyjne regionu z 
potrzebami mieszkańców miejsco-
wości, przez które nowa trasa ma 
przebiegać.

Tomasz Świerk  
– Sołtys Sołectwa Duczki

Piotr Pernej, Artur Januszewski 
– Członkowie Rady Sołeckiej 

W poniedziałek 9 marca w Duczkach odbyło się spotkanie informacyjne dotyczą-
ce koncepcji budowy nowego odcinka drogi wojewódzkiej 635. W wydarzeniu 
uczestniczyli mieszkańcy Duczek, Zagościńca, Mostówki, Czarnej, Nowych Lipin 
oraz okolicznych miejscowości, a także przedstawiciele samorządu, Radni Rady 
Miejskiej w Wołominie, Sołtysi i Członkowie Rad Sołeckich oraz projektanci 
przygotowujący dokumentację inwestycji.

Obwodnica Wołomina 
czy bariera dla Duczek?   
Mieszkańcy zabrali głos.

Podczas dyskusji szczególną 
uwagę poświęcono  
rozwiązaniom drogowym  
w rejonie Duczek. Miesz-
kańcy podkreślali znaczenie 
zachowania funkcjonalności 
lokalnych dróg oraz zapew-
nienia bezpiecznego połą-
czenia z drogą wojewódzką 
634. Ważnym tematem była 
również ul. Majdańska,  
która stanowi istotny 
element lokalnego układu 
komunikacyjnego i umoż-
liwia dojazd między innymi 
do stacji PKP Zagościniec, 
szkoły oraz kościoła.

OBWIESZCZENIE
STAROSTY WOŁOMIŃSKIEGO

Na podstawie art. 11d ust. 5 ustawy z dnia 10 kwietnia 2003 r. o szczególnych zasadach 
przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie dróg publicznych (Dz. U. z 2024 r. poz. 311) 
oraz art. 49 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. - Kodeks postępowania administracyjnego (Dz. 
U. z 2025 r. poz. 1691)

Starosta Wołomiński
zawiadamia 

o wszczęciu na wniosek Zarządu Powiatu Wołomińskiego, reprezentowanego przez 
pełnomocnika P.  Sebastiana Drozdowskiego, z dnia 06.06.2025 r, uzupełnionego pismem 
złożonym w dniu 15.01.2026 r., postępowania administracyjnego w sprawie znak: 
WAB.6740.14.14.2025 o  wydanie decyzji o  zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej 
polegającej na: „Rozbudowie drogi powiatowej nr 4331W Dzięcioły-Łysobyki-Trakt 
Napoleoński, gm. Tłuszcz w msc. Dzięcioły, Łysobyki, Stryjki i Grabów”.  

Działki usytuowania obiektu:
•	 w projektowanym pasie drogowym, do przejęcia pod inwestycję w części (w nawiasach – 

numery działek po podziale, pogrubionym drukiem – numery działek w projektowanym 
pasie drogowym przeznaczone do przejęcia pod inwestycję na rzecz Powiatu 
Wołomińskiego):
−	 ew. nr: 562/2 (562/22, 562/23), 558/1 (558/3, 558/4), 557/2 (557/3, 557/4, 557/5), 

589/2 (598/3, 589/4), 590/2 (590/3, 590/4), 587 (587/1, 587/2), 554/1 (554/3, 554/4), 
553 (553/1, 553/2), 552/2 (552/3, 552/4), 552/1 (552/5, 552/6), 550/1 (550/3, 550/4), 
549 (549/1, 549/2), 533 (533/1, 533/2) w obrębie 0004 - Dzięcioły, jednostka ew. 
143411_5 Tłuszcz – obszar wiejski,

−	 ew. nr: 312 (312/1, 312/2, 312/3), 45 (45/1, 45/2), 44 (44/1, 44/2), 238 (238/1, 238/2), 
267/2 (267/3, 267/4), 269 (269/1, 269/2), 270/2 (270/4, 270/5), 452/2 (452/3, 452/4), 
270/1 (270/6, 270/7), 271/1 (271/3, 271/4), 272/1 (272/4, 272/5), 273 (273/1, 273/2), 
274 (274/1, 274/2), 275 (275/1, 275/2), 276 (276/1, 276/2), 277 (2771, 277/2), 278 
(278/1, 278/2), 453 (453/1, 453/2), 279 (279/1, 279/2), 221 (221/1, 221/2), 281 
(281/1, 281/2), 282 (282/1, 282/2), 283 (283/1, 283/2), 284 (284/1, 284/2), 285 
(285/1, 285/2), 462 (462/1, 462/2), 467 (467/1, 467/2), 289 (289/1, 289/2), 290 
(290/1, 290/2), 291 (291/1, 291/2), 292 (292/1, 292/2), 293 (293/1, 293/2), 294 
(294/1, 294/2), 295/1 (295/3, 295/4), 295/2 (295/5, 295/6), 296 (296/1, 296/2), 
297 (297/1, 297/2), 298 (298/1, 298/2), 299 (299/1, 299/2), 300 (300/1, 300/2), 
301 (301/1, 301/2), 303 (303/1, 303/2), 306 (306/1, 306/2), 307 (307/1, 307/2), 
308 (308/1, 308/2), 309 (309/1, 309/2), 310 (310/1, 310/2), 311/1 (311/3, 311/4), 
311/2 (311/5, 311/6), 390 (390/1, 390/2), 393 (393/1, 393/2), 396 (396/1, 396/2), 
399 (399/1, 399/2), 402 (402/1, 402/2), 406 (406/1, 406/2), 410 (410/1, 410/2), 448 
(448/1, 448/2), 415/1 (415/4, 415/5), 415/2 (415/6, 415/7), 415/3 (415/8, 415/9), 
419 (419/1, 419/2), 423 (423/1, 423/2), 427 (427/1, 427/2), 430 (430/1, 430/2), 
433 (433/1, 433/2), 436 (436/1, 436/2), 454 (454/1, 454/2), 440/2 (440/3, 440/4) w 
obrębie 0012 - Łysobyki, jednostka ew. 143411_5 Tłuszcz – obszar wiejski,

−	 ew. nr: 340 (340/1, 340/2, 340/3), 342/4 (342/5, 342/6), 342/1 (342/7, 342/8) w 
obrębie 0020 - Stryjki, jednostka ew. 143411_5 Tłuszcz – obszar wiejski,

−	 ew. nr: 2/2 (2/3, 2/4), 1/2 (1/3, 1/4) w obrębie 0006 - Grabów, jednostka ew. 143411_5 
Tłuszcz – obszar wiejski,

•	 w projektowanym pasie drogowym, do przejęcia pod inwestycję w całości na rzecz 
Powiatu Wołomińskiego:
−	 ew. nr: 555/4, 588/2, 556/1, 556/2, 557/1 w obrębie 0004 - Dzięcioły, jednostka ew. 

143411_5 Tłuszcz – obszar wiejski,
−	 ew. nr: 268, 270/3 w obrębie 0012 - Łysobyki, jednostka ew. 143411_5 Tłuszcz – 

obszar wiejski,

•	 w projektowanym pasie drogowym, będące własnością Powiatu Wołomińskiego 
niepodlegające przejęciu:
−	 ew. nr: 554/2, 555/2, 588/1, 589/1, 590/1 w obrębie 0004 - Dzięcioły, jednostka ew. 

143411_5 Tłuszcz – obszar wiejski,
−	 ew. nr: 342/3 w obrębie 0020 - Stryjki, jednostka ew. 143411_5 Tłuszcz – obszar 

wiejski.

Działki stanowiące tereny wód płynących, dla których stosuje się art. 20a ustawy z dnia 
10 kwietnia 2003 r. o szczególnych zasadach przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie 
dróg publicznych:

−	 ew. nr: 573 w obrębie 0004 - Dzięcioły, jednostka ew. 143411_5 Tłuszcz – obszar 
wiejski.

Działki przeznaczone pod budowę lub przebudowę: sieci uzbrojenia terenu, zjazdów, 
urządzeń wodnych lub urządzeń melioracji wodnych szczegółowych, niewchodzące w skład 
projektowanego pasa drogowego (w nawiasach – numery działek po podziale, pogrubionym 
drukiem – numery działek przeznaczone pod budowę lub przebudowę: sieci uzbrojenia terenu, 
zjazdów, urządzeń wodnych lub urządzeń melioracji wodnych szczegółowych):

−	 ew. nr: 350/11, 350/12, 552/2 (552/3, 552/4), 552/1 (552/5, 552/6), 554/1 (554/3, 
554/4) w obrębie 0004 - Dzięcioły, jednostka ew. 143411_5 Tłuszcz – obszar wiejski,

−	 ew. nr: 390 (390/1, 390/2), 393 (393/1, 393/2) w obrębie 0012 - Łysobyki, jednostka 
ew. 143411_5 Tłuszcz – obszar wiejski.

Z aktami sprawy i zakresem wymienionego wyżej zamierzenia inwestycyjnego można zapoznać 
się w  Starostwie Powiatowym w Wołominie, ul. Prądzyńskiego 3, Wydział Budownictwa, 
(kontakt telefoniczny – 22 346 11 07) gdzie można również zgłosić ewentualne uwagi i wnioski 
do czasu wydania orzeczenia w sprawie.

Zgodnie z art. 49 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. – Kodeks postępowania administracyjnego 
(Dz. U. z 2025 r. poz. 1691) doręczenie uważa się za dokonane po upływie 14 dni od dnia 
publicznego ogłoszenia.
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W ramach zrealizowanej 
inwestycji przeprowadzono 
szeroki zakres robót bu-
dowlanych, które znacząco 
wpłynęły na wygląd i uży-
teczność obiektu. Ocie-
plono ściany zewnętrzne i 
wykonano nową elewację, 
która odświeżyła bryłę bu-
dynku, ale też poprawiła 
jego parametry użytkowe. 

Ważnym elementem prac 
było również powiększenie 
otworów drzwiowych bram 
garażowych. Ma to szcze-
gólne znaczenie z punk-
tu widzenia codziennego 
funkcjonowania jednostki i 
sprawnego korzystania z za-
plecza technicznego. Mo-
dernizacja objęła ponadto 
poddasze, gdzie ułożono 
warstwy podłogowe, po-

rządkując tę część budynku 
i jednocześnie wzmacniając 
jej konstrukcyjną funkcjo-
nalność.Całość kosztowała 
550 tys. zł, z czego 240 tys. zł 
stanowiły środki pozyskane 
z dofinansowań.

Na bieżący rok zaplano-
wano kolejny etap prac, tym 
razem obejmujący świetlicę 
mieszczącą 

się w strażnicy. Złożono 
już wniosek o dofinanso-
wanie, a w budżecie gmi-
ny zabezpieczono 300 tys. 
zł na realizację zadania. 
Po zakończeniu kolejne-
go etapu obiekt ma lepiej 
odpowiadać potrzebom 
strażaków ochotników, a 
jednocześnie pełnić wygod-
niejszą funkcję dla lokalnej 
społeczności.

bezpieczeństw
o

Na bieżący rok zaplanowano  
kolejny etap prac, tym razem obejmujący  

świetlicę mieszczącą się w strażnicy. 

Strażnica OSP Kozły przeszła w ubiegłym roku moder-
nizację, która poprawiła zarówno komfort użytkowania 
budynku, jak i jego funkcjonalność w codziennej służbie. 
Zakres prac nie ograniczał się do estetyki - obejmował 
rozwiązania istotne z punktu widzenia eksploatacji 
obiektu i pracy jednostki.

Strażnica OSP Kozły 
po modernizacji.  
W planach  
remont świetlicy

Współpraca ma wzmoc-
nić stabilność funkcjono-
wania zespołów i ułatwić 
im rozwój w rywalizacji 
ligowej. Jak podkreślano 
przy okazji podpisania do-
kumentu, chodziło nie tyl-
ko o wynik „na tabeli”, lecz 
także o możliwość godnego 
reprezentowania Marek w 
rozgrywkach i budowania 
więzi mieszkańców z dru-
żynami, które występują 
pod miejskim szyldem.

W sezonie 2025/2026 
zespoły MKS Marcovia 
Marki rywalizowały w czte-
rech różnych dyscyplinach 
i na czterech szczeblach 
ligowych: w I lidze piłki 
ręcznej kobiet, IV lidze pił-
ki nożnej mężczyzn, Eks-
tralidze Badmintona oraz 
Polskiej Lidze Korfballu.
Ten rozrzut –  od sportów 
najbardziej masowych 

po dyscypliny niszowe, 
pokazuje, że marka klubu 
docierała do bardzo róż-
nych grup kibiców.

O podpisaniu umowy 
poinformował burmistrz 
Marek Jacek Orych, wska-
zując, że wsparcie ma 
być kolejnym krokiem 
w budowaniu rozpozna-

walności miasta przez 
aktywność sportową. 
Współczesny samorząd 
coraz częściej dostrze-
ga, że sport pełni dziś 
znacznie szerszą rolę niż 
tylko rekreacyjną czy wy-
nikową. To także narzę-
dzie promocji, integracji 
mieszkańców i budowania 
pozytywnego wizerunku 
miasta na zewnątrz. 

W Markach podpisano umowę z Mareckimi Inwe-
stycjami Miejskimi dotyczącą promocji miasta 
poprzez sport. Na jej podstawie samorząd zde-
cydował się wesprzeć seniorskie drużyny MKS 
Marcovia Marki – klubu, który od lat współtworzy 
lokalną sportową tożsamość i pozostaje jednym 
z najbardziej rozpoznawalnych symboli aktywno-
ści w mieście.

Marki postawiły  
na sport  
jako wizytówkę  
miasta. 

prom
ocja przez sport

O podpisaniu umowy poinformował 
burmistrz Jacek Orych, wskazując, 
że wsparcie ma być kolejnym 
krokiem w budowaniu rozpoznawal-
ności miasta. Sukcesy lokalnych ze-
społów, ich obecność w rozgrywkach 
i zaangażowanie kibiców, sprawiają, 
że nazwa miasta pojawia się 
nie tylko w przestrzeni 
regionalnej, ale często 
także na arenie między-
narodowej.

Przebudowa alei Piłsudskiego 
w Markach wchodzi w kolej-
ny etap. Podczas spotkania, w 
którym uczestniczyli starosta 
wołomiński Arkadiusz Werelich, 
zastępca burmistrza Marek Da-
riusz Pietrucha oraz naczelnicy 
wydziałów drogowych miasta i po-
wiatu, omawiano założenia jednej  
z najważniejszych inwestycji 
drogowych planowanych na te-
renie miasta. Jak podkreślają 
samorządowcy, przedsięwzięcie 
od początku traktowane jest w 
sposób kompleksowy — nie tylko 
jako modernizacja ważnej arterii 
komunikacyjnej, ale również jako 
projekt, który musi odpowiadać na 
współczesne potrzeby kierowców, 
pieszych i rowerzystów.

Rozmowy dotyczyły zarów-
no kwestii organizacyjnych, jak  
i technicznych. Władze samo-
rządowe zaznaczają, że prze-
budowa tak istotnego odcinka 

drogi wymaga dobrej koordynacji 
między poszczególnymi szcze-
blami administracji. Chodzi bo-
wiem nie tylko o sam zakres prac, 
lecz także o ich spójność, odpo-
wiednie rozplanowanie etapów  
i wypracowanie takich rozwiązań, 
które w przyszłości przełożą się 
na bezpieczeństwo oraz płynność 
ruchu. Aleja Piłsudskiego od lat 
pozostaje trasą o strategicznym 
znaczeniu dla Marek, dlatego 
każda decyzja związana z jej prze-
budową budzi zrozumiałe zainte-
resowanie mieszkańców.

Ustalano dwa równoległe 
postępowania

Przygotowania do inwestycji 
przebiegają dwutorowo. Miasto 
Marki ma w najbliższym czasie 
ogłosić przetarg w formule „za-
projektuj i wybuduj” dla odcinka 

od trasy S8 do ul. Szpitalnej.
Równolegle Powiat Wołomiński 

zapowiada ogłoszenie przetargu 
na opracowanie dokumentacji 
projektowej dla kolejnego frag-
mentu, obejmującego odcinek 
od ul. Szpitalnej do ul. Lisa-
-Kuli. Taki podział prac ma upo-
rządkować proces przygotowania 
inwestycji i umożliwić sprawne 
prowadzenie dalszych działań.

Współpraca miała  
ograniczyć ryzyko błędów 

projektowych

Jednym z głównych tematów 
spotkania była ścisła współpraca 
na etapie projektowania. Wspól-
ne prowadzenie prac przygoto-
wawczych ma pozwolić uniknąć 
błędów projektowych oraz przy-
spieszyć procedury związane z 
realizacją przedsięwzięcia.

Samorządowcy akcentują, że 

celem jest stworzenie drogi bez-
piecznej, funkcjonalnej i dosto-
sowanej do obecnego natężenia 
ruchu. W tym kontekście anali-
zowano rozwiązania, które mogą 
poprawić płynność przejazdu i 
zwiększyć poziom ochrony pie-
szych i rowerzystów.

Wyzwanie organizacyjne  
i finansowe

Przebudowa jednej z naj-
ważniejszych ulic w Markach 
to przedsięwzięcie, które już 
dziś określane jest jako duże 
wyzwanie. 

Tego rodzaju inwestycje wy-
magają  odpowiedniego zaplecza 
organizacyjnego i precyzyjnego 
planowania prac. Im większe zna-
czenie drogi dla lokalnego układu 
komunikacyjnego, tym większa 
odpowiedzialność za właściwe 
przygotowanie całego procesu..

Przyszłość al. Józefa Piłsudskiego w Markach była przedmiotem roboczego spotkania przedsta-
wicieli samorządu miejskiego i powiatowego. Rozmowy koncentrowały się na skoordynowaniu 
działań związanych z przygotowaniem przebudowy głównej arterii miasta oraz na doprecyzowaniu 
kluczowych założeń projektowych.

Władze Marek i powiatu uzgadniały  
założenia przebudowy al. Piłsudskiego


